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MONARCHYA AUSTRYACKA.
R z e c z  u r z ę d o w a .L

L w ó w ,  dnia 27. maja. Na budowę kościoła w Wiedniu wpły­
nęły do głównej kasy krajowej we Lwowie następujące dalsze składki:

(Ob. N. 118. G. L .)
PP. Bazyli Czajkowski zarządca kameralny 2 r . , Sylwester Łap- 

czyń sk i justycyaryusz l r . ,  Ernest Thader rachmistrz l r . ,  Edward 
Weiss lr .  , Szaprowski pisarz urzędowy 46k ., Sołtys subst. pisarz 
urzędowy 20k., Pietruskiewicz dyurnista l r . , Michał Baniak, sługa 
urzędowy 6k. PP. Jaworski akluaryusz sądowy 10k., Ludwik Burne- 
misza budowniczy kameralny 30k.

PP. Maciej Szaprowski zarządca kameralny lr., Karol Sancza- 
lek pisarz urzędowy l r . ,' Jurkiewicz pisarz urzędowy 30k., Franci­
szek Szaflik proboszcz w Mrzyglodzie lr., Kurzweil leśniczy kame­
ralny l r . , Jan Żelechowski proboszcz w Trep czy 20k., Wacław Ho- 
henauer leśniczy kameralny l r . , Dymitr Zyblikiewicz proboszcz w 
Olehoweaeh lr., Józef Maczejka, poborca podatkowy 2i\, Józef Czy­
żewski subst. kontrolor podatkowego urzędu l r . , sługa urzędowy 
Horaczek lr .

U rzędn icy  kameralnej okręgowej administracyi w Sanoku, mia­
nowicie pp. Józef Zacbistal radca kameralny 10r., Alojzy Yordercg- 
ger komisarz okręgowy 5r., Jan Chądziński inspektor podatkowy 2r., 
pp. k on cep iści kameralni: Franciszek Kryste , Jan Biberle, Gustaw 
Syka po lr., Karol Kordykiewicz rewident obrachunkowy 2r. , pp. 
asystenci: Bazyli Jaworski l r . , Rhein 2r.

P P . Franciszek Pożakowski subst. poborca podatkowy 2i\, Spol- 
ski subst- kontrolor urzędu podatkowogo lr., sługa urzędowy Schin­
dler 30k ., pp. Józef Wolfram zarządca kameralny 5 r . , Czajkowski 
justycyaryusz kameralny 2 r . , Jan Rechkron kastner kameralny lr . ,  
Wacław Schmidt rachmistrz kameralny l r . , Wiktor Mańkowski le­
karz kameralny lr., Biliński poborca podatkowy 2r., Lnkomicki kon­
trolor urzędu podatkowego l r . , Jan Starak asystent urzędu podatko­
wego 30k . , służący urzędowy Gadomski 6k.

C. k. gubernialny radca i starosta obwodowy Ernst Uherek lOr. 
pp. komisarze obwodowi: Pąjączkowski, Józef Haidmann, baron Kranz- 
berg, D o b r o wski-Donnersehild, dr. Karol Seelig, Władysław Obertyń- 
ski° Hermann Nitribitt, Ignatz Hladisch po 3r., pp. dr. Kasper Ko­
stecki lekarz obwodowy 3r., dr. Józef Smiałowski chirurg obwodo­
wy 3r., Albin Zajączkowski konceptowy praktykant gubernialny lr., 
Józef Kotas sekretarz obwodowy l r . , Karol Freindl-Freindelsberg, 
protokolista obwodowy lr., Karol Juszkiewicz konfieyent obrachun­
kowy lr., Jan Kobak regislrant obwodowy lO k ., pp. kanceliści ob­
wodowi : Kaliczyński 20k., Kramarzcwski 30k., Michałowski 30k.

PP. Feliks Pohoreoki właściciel dóbr Dydni 20r. , Jan Mło- 
tkowski właściciel dóbr Truszowic 2r., Kazimierz Riedl mandatary- 
usz 2r., Ludwik Felszlyński przełożony kameraryi w Brzozowie 2r. 
Panie : R ozalia Giebułtowska właścicielka dóbr Wołkowyi 7r., Joan­
na Jagielska dzierżawczyni dóbr Brzozowa 20r.

Lwowski dom hurtowy Halberstain i Nierenstein 100r., w pięć- 
proceiitowęj obligacyi długu państwa.

Młodzież Lwowskiej głównej szkoły wzorowej i szkoły real­
nej 3Sr.41k. Nauczyciele tego naukowego zakładu mianowicie p. 
Filemon Jurkiewicz dyrektor 2r., pp. katecheci: Wawrzyniec Ostrow­
ski 2r. i Józef Lewicki l r . ; pp. nauczyciele: Karol Uhle l r . , Józef 
Sehittawans 2r., Jan Mańkowski 2r., Fi’yderyk Prottung 2r . , Antoni 
Świdnicki l r . , Józef Kawecki 12k., suplent nauczycielski p. La- 
tinek lzłr.

PP. Józef Dewechy poborca rogatkowy 20k ., Alojzy Grimm 
kontrolor lOk., Ignacy Pawłowicz pisarz urzędowy 6k., W. Binder, 
dzierżawca myta lOk., Jan Carre oberżysta 12k., Piotr Myszkowski 
reprezentant dominikalny lr.30k., gmina Zwertów 7r.56k.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

W i e d e ń , 19. maja. Dnia 20. maja 1853 wyjdzie w c. k. j 
nadwornej i rządowej drukarni w Wićdniu i będzie rozesłany XXVII 
zeszyt dziennika ustaw państwa.

Zeszyt ten zawiera pod 
Nr. 32. Rozporządzenie naczelnej władzy policyjnej tudzież ministe- 

ryum spraw zewnętrznych, wewnętrznych i wojny z dnia 3. maja 
1853, wzplędem paszportów i policyjnego postępowania z cudzo­
ziemcami w Austryi.

Nr. 83. Dekret ministerstwa finansów z dnia 3. maja 1853 wzglę­
dem stęplowania zaświadczeń, które wydano na mocy §. 51. rozpo­
rządzeń o studyach z dnia 1. i 8. października 1850.

Nr. 84. Rozporządzenie ministerstwa wyznań religijnych i oświece­
nia z dnia 6. maja 1853, którem się przypominają istniejące prze­
pisy wzglęgem odwiedzania ewangelicznych zakładów naukowych 
przez uczniów katolickich.

Nr. 85. Rozporządzenie ministerstwa sprawiedliwości z 9. maja 1853, 
którem się w porozumieniu z ministerstwem wojny rozporządza, 
że w tych przypadkach, w których hypotekarnie zabezpieczone woj­
skowe kaucye żenienia się są przekazane na kapitał uwolnienia od 
ciężarów gruntowych, należy obligacye uwolnienia od namienio- 
nych ciężarów przesłać do krajowej komendy wojskowej.

Nr. 86. Dekret ministerstwa finansów z 10. maja 1S53, obowiązu­
jący dla wszystkich krajów koronnych, względem zastosowania 
dekretu ministerstwa finansów z 9. marca 1852, (dzień. ust. pań­
stwa nr. 62) przeniesień majątkowych z przyczyny śmierci, które 
po 30. kwietnia 1853 nastąpią.

Nr. 87. Dekret ministerstwa finansów z d. 10. maja 1S53, obowiązu­
jący dla koronnych krajów Węgier, Kroacyi, Sławonii, Serbskiego 
Województwa i Temeskiego Banatu, którym dla przeniesień mają­
tkowych z przyczyny śmierci, po 30. kwietnia 1853 postanowie­
nia oddziału lX. publikowanego patentu do ustawy o należytościach 
7, 2. sierpnia 1850 i dekret ministerstwa finansów z 9. marca
1852 (dzień, ustaw państ. nr. 63) wychodzą z mocy obowiązu- 
jącęj.

Nr. 88. Dekret ministerstwa spraw zagranicznych z 12. maja 1853, 
którym się ogłasza, że między austryackim 1 bawarskim rządem, 
następnie między austryackim i saskim rządem stanęła konweneya, 
że każde z tych państw ma swoich pierwotnych poddanych, choćby 
nawet tę przynależność do państwa według krajowych praw utra­
cili, na propozycye drugiego państwa znowu przyjąć na tak długi 
czas, dopokąd nie zostaną poddanymi tego innego państwa według 
jego własnych wewnętrznych ustaw.

Nr. 89. Dekret ministerstwa finansów z 13, maja 1853, którym się 
postanawia pobieranie cła od złożonych z kilku sztuk, tak zwa­
nych amerykańskich i angielskich kamieni młyńskich dla młynów 
parowych.

Również 20. maja 1853 będzie w c. k. nadwornej i rządowej 
drukarni wydany do to/o-s/ro-niemieckiego podwójnego wydania nr. 
165 w XLVI. zeszycie dziennika ustaw państwa z 1*. 1851 spis spro­
stowań i rozesłany do tych wszystkich władz, do których po koniec 
roku 1852 włosko-niemieckie podwójne wydanie dziennika ustaw pań­
stwa przesłano.

Dnia 21. maja 1853 będzie również tam wydane i rozesłane 
do •S'C/'6.s7iO-iiiemieckiego podwójnego wydania dziennika ustaw pań­
stwa z roku 1851 chronologiczne repertoryum w serbskim języku.

W i e d e ń ,  20. maja. Dnia 21. maja 1853 wyjdzie w c. k. nad­
wornej i rządowej drukarni we Wićdeniu i będzie rosłany XXVIII. 
zeszyt dziennika rządowego ustaw państwa.

Zeszyt ten zawiera pod 
Nr. 90. Patent cesarski z d. 31. marca 1853 względem zniesienia 

monopolu saletry przy utrzymaniu monopolu prochu.
Nr. 91. Rozporządzenie ministeryum wojny, spraw wewnętrznych i 

finansów z d. 31. marca 1853, względem bliższych postanowień 
co do produkcyi i sprzedaży prochu.

Nr. 92. Dekret ministeryum finansów z d. 9. maja 1853, względem 
cła od gatunku ryb zwanego Bojana lub Seoranza.

Sprawy krajowe*
L w ó w . 29. maja. Zapowiedziane w Nr. 116. Gaz. Lw. w 

protokole czynności Lwows. izby handlowej i przemysłowej z dnia 
10. maja 1853 główne zarysy towarzystwa akcyonaryuszów dla upra­
wy lnu w Galicyi, tudzież wezwanie do udziału w subskrypcyi za­
łączone są do dzisiejszego numeru Gazety.
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Litografowana korespondencya austryacka z dnia 24. maja 
zawiera następujący artykuł:

Stagnacya w obrocie handlowym i przemysłowym była już 
przedmiotem licznych rozpraw w dziennikarstwie. Z  tych rozpraw 
okazało się, że różnorodne powody do tego się przyczyniły, a prze­
to środki i warunki zaradzenia równie są rozmaite. Ale na szczę­
ście uczy bezstronne zastanowienie się , że owe przyczyny po naj­
większej części pochodzą z przypadkowych i przemijających kon- 
junktur, przeto bynajmniej nie są ani absolutnie konieczne, ani nie­
zmienne. Tak np. uznaną jest rzeczą, że niepomyślne zbiory w osta 
tnich latach głównie sie przyczyniły do teraźniejszej stagnacji, ale 
spodziewać sie należy, że szczodra ręka natury w przyszłych latach 
obficie wynagrodzi te straty'. Poniekąd przypisać należy teraźniej­
sze niedogodności powrotowi do normalnych stosunków pieniężnych, 
do uregulowanego obiegu, a częścią także konsekwentnie postępują­
cemu redukowaniu obiegu pieniędzy papierowych. Bardzo trafnie wy­
raża się w tym względzie dziennik Austria. Stagnacya pieniężna 
(Die Geldklemme) jest złem , ale musimy je w teraźniejszych sto­
sunkach znosić aż do pewnego punktu, ażeby nakoniec dojść do ure­
gulowania naszych stosunków pieniężnych. Administracja państwa 
uwzględniając stosunki waluty przyznała industryi podwyższenie re­
gularnych pozycji  celnych dla wielu artykułów7 i wzięła się do sto­
pniowego umarzania i upojedyliczenia rozmaitych pieniędzy papiero­
wych państwa. Ale zaledwie różnica wartości kursowej między pa­
pierową a srebrną walutą zredukowana została na nieznaczną liczbę, 
zaczęło wielu z naszych fabrykantów i kapitalistów obawiać się 
skutków tego spiesznego polepszenia i wyrzekli zdanie, że może sto­
sowniej byłoby, gdyby sie umorzenie zwolna odbywało.

Niepokój owładnął niektóre umysły i w lekarstwie szukano przy­
czyny złego. Wprawdzie zmniejszył się odbyt towarów prawie je­
szcze spieszniej niż pieniądze papierowe, chociaż to niezostaje by­
najmniej w kauzalnym związku. Ale nienależy zapominać, że wtedy 
gdy ażio śrebra wynosiło jeszcze 25 , ludzie bojaźliwi zakupywali 
zbyteczną ilość towarów i tym sposobem na dłuższy czas pokryli 
swoje potrzeby, że wielu podczas zmniejszenia wartości papierowych 
pieniędzy, częścią mniej byli gospodarnymi, częścią dla wzmagającej 
się drożyzny dokładali grosz oszczędzony do zwyczajnego dochodu, 
a polem dla niedostatku ograniczyć musieli swoje potrzeby. Tera­
źniejsza stagnacya zdaje się także być skutkiem przesilenia lat osta­
tnich; ale to pewna że tylko stanowcze trzymanie się drogi obranej 
może przeprowadzić uregulowanie naszych liuansów gruntownie, cho­
ciaż nic bez przemijających przykrości.

Zaiste tylko nieświadomy może się jeszcze u ża la ć  , że przez 
kasy oszczędności i przez szybko postępujące uwolnienie gruntu od 
ciężarów, wiele kapitałów wyszło z obrotu. Kasy oszczędności są 
przeciwnie najlepszenu zakładami do zbierania kapitałów z tysiącznych 
małych kwot, muszą powierzone im pieniądze znowu korzystnie lo­
kować, a wiec znowu wprowadzać w obrót; a ci właściciele, któ­
rzy grunta sw7oje jaknajprędzej chcą uwolnić od ciężarów, są wpraw­
dzie w tej chwili zniewoleni do ograniczenia swoich wydatków7, ale 
równocześnie zbierają kapitał i staną się tern prędzej dobrymi kon­
sumentami. Więcej uzasadnioną jest skarga, żc kredyt ta główna ar- 
terya obrotu przemysłowego, jest zatamowany. Jestto rzeczywiście 
pożałowania godnem, ale niepodlega wątpliwości, że w tym wzglę­
dzie ostatnie uchwały wydziału bankowego wywrą dobroczynny sku­
tek, równie jak i inne kroki administracyi państwa, niewątpliwie sic 
przyczynią do podźwignienia industryi.

Wielu przypisywało także główną przyczynę teraźniejszej sta- 
gnacyi ograniczeniu handlu domokrążnego. W  tym względzie powia­
da autor powyżej wspomnionego artykułu:

Jako jedną z głównych przyczyn teraźniejszej stagnacji han­
dlowej przytaczają fabrykanci ograniczenie handlu domokrążnego , 
gdy tymczasem kupcy właśnie w7 domokrąztwie upatrują o-łówna 
przyczynę zmniejszenia odbytu swoich towarów. Ograniczenie han­
dlu domokrążnego, a mianowicie zakaz używania wozu , wydano na 
powtórne i usilne przedstawienia kilku izb handlowych i przemysło­
wych i jeszcze teraz nadchodzą prośby o dalsze ograniczenie ten-o han­
dlu. Obrońcy i przeciwnicy handlu domokrążnego podają arguinenta 
które pojedynczo wzięte zasługują na uwzględnienie, ale w zestawie­
niu są sprzeczne, gdyż wychodzą z zupełnie różniących sie stano­
wisk. Zadaniem administracyi państwa jest ku pośrednictwu sprze­
cznych zdań na podstawie dotychczasowych doświadczeń użyć ta­
kich środków7, które zdolne są zaspokoić ile możności żądania oby­
dwóch stron. Ze rząd należycie pojmuje to zadanie , to udowodnią 
rozporządzenia, które wkrótce mają być wjdane.

(Wiadomości potoczne z Wiednia.)
W i e d e ń ,  22. maja. Dzisiaj popołudniu była na cześć kró­

lewskich Gości w c. k. letnim rezydeneyjnym zamku w Scliónbru- 
nie wielka uczta , połączona z świetną przęjazdką po wspaniałych 
przestrzeniach zwierzyńca, w której mieli udział cały dwór i kró­
lewscy Goście ze świtą.

—  Dzisiejszego wieczora wyprawiono na cześć król. Gości w 
ces. zimowej ujeżdżalni przygotowany od dawna Karroussel śród 
świetnego orszaku i przegrywającej bandy muzycznej.

—  Według wiadomości z Kaltaro wykonano ściśle i sumien­
nie żądane przez auslryacki rząd transferowanie zostających pod 
Oniercm Baszą w tureckiej wojskowej służbie emigrantów w głąb 
kraju, pomimo najsilniejszego sprzeciwiania się z ich strony,

—  Względem pobocznych zatrudnień, pozwolonycb urzędni­
kom publicznym, postanowiono nowym regulaminem, ażeby te za­
trudnienia pod ścisłą karą nie wywierały szkodliwego wpływu na 
służbę publiczną, przeto w szczególności, ażeby się nie wyradzały 
ani w7 prywatne njencyc i korespondeneye o przedmiotach urzędo­
wych przy jakimkolwiek sądzie albo władzy, ani też były połączone 
z nicprzyzwoitem mieszaniem sie w7 sprawy prywatne, inaczej dzia- 
łający przeciwko temu ma się spodziewać najsurowszej kary dyscy­
plinarnej, a przy obciążających okolicznościach nawet dymisyi. (L I .)

(Kurs wiedeński z 27. maja.)
Obligacye d ugu pańshva 5%  94% ; 4 % “ ,, 84“% ;  4 %  7 4 % ; 4%  z r. 1850. 

92% ; wylosowane 3%  — ; 2 % %  — • Losy z r. 1834 — ; z r. 1839 141%. Wied. 
miejsko bank. Akeye bankowe 1418. Akcye kolei pótn. 2250. Glogmickiej
kolei iolaznej 800. Odenlłurg-skie — . Budwejskic — . Dunajskiej żeglugi
parowej 779. Lloyd. — . Galie. 1. z, w Wiedniu — .

Portugalia.
(Założenie kamienia węgielnego do budowy kolei żelaznej z Lizbony do granicy 

biszp. — Stan zdrowia hrabi Sa da Bandeira i marszałka Saldanhy.)

L i z b o n a ,  figo maja. Jej Mość królowa założyła węgielny 
kamień do budow7y kolei żelaznej z Lizbony do granicy hiszpańskiej. 
Ceremonia odbyła się z wielką uroczystością i w przytomności nie­
zmiernej masy ludu.

Hrabia .Sa da Bandeira jest już daleko zdrowszy, także i stan 
zdrowia marszałka Saldanhy polepszył się od kilku dni bardzo zna­
cznie. (P r .  Zlg.J

Beportacya na cale życie.
( Z  pism Karola D ickens.)

(Ciąg dalszy.)

Ulga, której doznałem przez zmianę żywności i za pomocą sto­
sownych lekarstw7, dozwoliła mi po upływie miesiąca opuścić ten 
straszny przybytek nędzy i śmierci. Byłem jednakże jeszcze bardzo 
osłabiony, a ponieważ lekarz uznał mnie niezdolnym do ciężkiej 
pracy fizycznej, a dozoicom pojedj7ńczych oddziałów wolno było u- 
żywać więźniów dobrze wychowanych do usług pisarskich, więc cie­
szyło mięto, gdym się dowiedział, że sie za mną z kilku stron wsta­
wiano. Wszakże dla przyczyn, nieznanych mi wówczas, nicodnio- 
sły te starania żadnego skutku, i na nieszczęście moje zostałem prze­
znaczony na ,,Strażnika.“  Było to zaiste najgorsze, najniebezpie­
czniejsze i nnjniczdrowsze zatrudnienie na wyspie. Obowiązkiem 
strażnika było utrzymywać porządek w sypialni dwustu więźniów, 
z których wielu, jak doświadczenie pokazało, niewahaliby się wcale 
odebrać życie takiemu człowiekowi, co jak ja był zarazem ich nie­
wolnikiem i dozorcą. Z tymi łotrami zamykany zawsze na noc, to 
jest od Tmej godziny z wieczora do O tej nazajutrz zrana, musiałem 
codziennie dla ich przyjęcia i wygody na przyszły wieczór wyprzą- 
tać i czyścić wspólną sjpialnie naszą. W  dalsze, obmierzłe szcze­
góły tego wybranego dla mnie zatrudnienia, nieclice się tu zapu­
szczać. Napróżno oznaczał lekarz inne rodzaje służb oprócz pi­
sarskiej, jako to zatrudnienie nadzorcy chat, naprawianie worków7 i 
t. p ., któreby były stosowniejsze dla mnie; wszystkie jego szlachetne 
zabiegi i protestacye rozbijały sie o niepojęte okrucieństwo, na które

byłem skazany. Ponieważ więźnie zamykani co noc na dziesięć do 
dwunastu godzin niemogli obracać wszystek czas na spanie, w iec dla 
rozerwania się w ciemności zbierali się w małe grona i opowiadali 
sobie nawzajem swoja czyny. Inni, którzy w tym względzie nie­
wiele ciekawego przjtoezyć mogli, opowiadali różne powiastki i 
bajki, częstokroć bardzo dziecinne nawet. Było to coś osobliwszego 
i ciekawego w7 swoim rodzaju, słyszeć, jak nieraz najgłupsi i naj- 
zatwardzialsi zbrodniarze z całą powagą opowiadali jaka niedokładną 
wersjrę tak dziecinnej bajki, jak : „Jack pogromca olbrzymó w££ dla 
zabawy swych towarzyszy, którzy znowu z równym zapałem starali 
się poprawiać opowiadanie jego podług- swej pamięci, albo też zapu­
szczali się w śmieszną rozprawę o opowiedzianem właśnie zdarzeniu. 
Bo jakkolwiek ci ludzie byli oswojeni z zbrodnią, przecież pod 
względem nauki książkowej byli to dzieci tylko, i jeźli ich zmusiła 
potrzeba szukać dla siebie rozrywki umysłowej, były bajeczki dzie­
cinne całą mądrością, na którą zdobyć się mogli. Gym to zauwa­
żał, próbow-ałem niekiedy opowiadać im ciekawsze ustępy z hisloryi 
angielskiej lub rzymskiej; wszyscy słuchali mnie z wielka uw7agą, a 
czasem musiałem nawet na ich prośbę powtarzać i przydłużać moje 
opowiadania.

Prawie w dziesięć tygodni po mojein przybyciu na wyspę pró­
bowała część więźniów wykonać bardzo śmiały plan ucieczki. Okręt, 
na którym odbyliśmy podróż, jeździł już w tym czasie do Sydney
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Ang-lia.
(Sprawy izby niższej.)

L o n d y n .  20. maja. Na wczorajszem posiedzeniu izby niższej 
zapytał p. Mi/ner G ibson , czyli rząil zamierza wnieść nowy bil 
względem emancypacyi żydów? Lord J. Russel sądzi, że lepiej by­
łoby wnieść bil względem zmiany przysięgi parlamentarnej; bil taki 
(lorda Lyndhurst) przedłożony już izbie wyższej mógłby w razie 
przyjęcia rozwiązać tę kwestyę. Lord Russel zapowiada następnie, 
że prezydent indyjskiego urzędu kontroli Sir Wood dnia 3. czerwca 
przedłoży bil reformy indyjskiej. Mr. Riek wyraża powszechną o- 
bawe, że badania komitetu indyjskiego nie były ani tak dokładne 
ani gruntowne , ażeby można oprzeć na nich jaki skuteczny środek. 
Sir C. W ood  uspokaja szanownego członka izby w tym względzie. 
Potem ukonstytuowała się izba w komitet przyzwalający, a gdy po 
przyjęciu kilku pozycyi przyszła kolej na budowle publiczne w Ir- 
landyi, wniósł reprezentant z North-W arwickshire Mr. Spooner po­
prawkę, ażeby od przyzwolonej na rcparacyc seminaryum Maynoot 
sumy 1235 funt. sztrl. 13 szyi. odciągniono. Po długich debatach 
przyjęto tę poprawkę większością 74 głosów przeciw 54. Po przy­
zwoleniu kilku innych pozycyi ma być wzięty pod obrady bil wzglę­
dem powozów do najmowania. Sir R. lup lis ujmuje się za fiakrami 
przeciw władzy, jaka policji ma być w tym względzie nadana i żą­
da, ażeby te sprawę przydzielono osobnemu wydziałowi; poprawkę i te
odrzucono większością 107 głosów przeciw" 2 3 ,  a izba odroczyła 
się na 24 godzin. ( IF. Z .)

Fr&wcya.
(Sprostowanie.)

I * a r y > . , 10. maja. Journal dr /'Empire zbija podaną w 
d z ie n n ik a c h  amerykańskich wiadomość, jakoby się wojenne okrętu 
francuskie udały w nieprzyjaznym zamiarze na wyspy Sandwichskie. 
Z nadesłanych  z Honolulu ostatnich doniesień okazuje się raczej, że 
konztil francuski przybył do tego miasta i stoi w przyjaznych sto­
sunkach z rządem wysp Sandwichskich. (Abbl. W. Z .)

(Pismo inarszalkowej Ney do Jego Mości Cesarza.)
I * : i r y ż , 10. maja. Jak wiadomo przyjęło ciało prawodawcze 

n ie p r z y c h y ln ie  projekt rządowy względem nagrody narodowej dla 
nulowy po marszałku Ney. Księżna boleśnie tern dotknięta, podała 
do Cesarza prośbę o cofniecie pomienionego projektu. —  Monitor 
ogłasza pismo to datowane z 15go i opiewające następnie:

„S ire! Gdy miałam zaszczyt upraszać W. ces. Mość o wymie­
rzenie sprawiedliwości dla polepszenia mojego położenia, raczyłeś 
W . ces. Mość w Swojej wspaniałości przedłożyć projekt do ustawy 
względem wynagrodzenia zaległej pensyi, którą jako wdowa po mar­
szałku Frąncyi powinnabym pobierać od roku 1815 do 1830, gdyby 
marszałek Ney nie był padł ofiarą nienawistnej reakcyi. —  Wzru­
szona głęboko uprzejmą inieyatywą W. ces. Mości, tuszyłam sobie, że 
ją jednomyślnie poprą horporneye polityczne wspierające rząd W. 
Mości. Stało się jednak inaczej. —  To cobym była z wdzięcznością 
przyjęła, jako nieznaczne, ale słuszne wynagrodzenie za materyalną 
krzywdę mnie i dzieciom moim wyrządzoną, to czego ze stanowiska 
sprawiedliwości mogłam się domagać, chciano mi przyzwolić pod u- 
roczystą formą wynagrodzenia narodowego; nie myślę jednak użalać 
się na ten zaszczyt. Gdy zaś teraz izba ustawodawcza przy spo­
sobności reklamacyi nieszczęśliwej kobiety chce wszcząć dotkliwe 
debaty nad pamięcią jej męża, przeto nie mogę przypuścić, ażeby

i powrócił ztamtąd z żywnością i wojskiem. Oddział więźniów, w 
liczbie około dwudziestu, został przeznaczony na załogę dla statku, 
który miał dopomagać przy zwożeniu żywności i wojska z okrętu. 
Gdy się tern zatrudniano, utworzył się naprędce dobrze uorganizo- 
wany spisek dla uskutecznienia ucieczki, która omal się nieudała. 
W  tym zamiarze przygotowali sobie spiskowi zapasy żywności i in­
nych rekwizytów, które poczęści z własnych porcyi oszczędzili, a 
po części od innych więźniów, świadomych tego planu, podostawali. 
O wszystkiem tern zachowywano jak najściślejsze milczenie, gdyż 
rzecz to uwagi godna, że jak sprzysiężeuia polityczne, co historya 
niezliczonemi stwierdza przykłady, prawie zawsze przez zdradę lub 
bojaźliwość którego z spiskowych wychodzą na jaw, tak przeciwnie 
komploty miedzy więźniami rzadko kiedy bywają zdradzane, nawet 
przez tych, którzy niemają żadnego udziału w przedsięwzięciu, i 
tylko przypadkiem dowiadują się o nicin. Zamyślający uciekać wię­
źnie znaleźli sposobność zakopać swe zapasy żywności w piasku 
nadbrzeżnym, w miejscu oddalonem o pół mili od kolonii. Ponie­
waż w pobliżu niebyło żadnej zatoki, stał okręt o milę od brzegu 
na kotwicy. Gdy już wszystko było przygotowane, odbił pewnego 
poranka jak zwykle statek od brzegu, z załogą składającą się z 12stu 
więźniów, jednego sternika i trzech żołnierzy z nabitą bronią. Pra­
wie w połowie drogi do okrętu powstali nagle wszyscy więźnie na 
znak dany przez herszta, i rzucili się na sternika i żołnierzów tak 
spiesznie, że ci niemieli nawet czasu dać ognia. Sternik został na­
tychmiast powalony i związany, a z żołnierzy wrzucono jedneg-o do 
morza, a dwaj spadli sami z pokładu za pierwszem potrąceniem. 
Przewódzca tego oddziału, zuchwały Dick Pearson, który niegdyś

dla kwestyi pieniężnej imię sławnej ofiary podniecało nanowo dy- 
skusye stronnicze i upraszam przeto W . ces. M o ść , ażebyś raczył 
cofnąć projekt do ustawy tyczący sie mojej osoby. —  Mam zaszczyt 
itd. itd.“  ‘ ( P . Z . )

Sawecya.
(Obwieszczenie królewskie.)

C h r i s t i a n i a ,  17. maja. Pod dniem 2. b. m. wyszło tu na­
stępujące obwieszczenie królewskie: „ Z  przyczyny długiej słabości, 
którą Jego Królewska Mość niedawno za pomocą Boską wprawdzie 
szczęśliwie przebył, ale która jeszcze przez niejaki czas wymaga 
ostrożności, niebędzie mógł Jego Mość król jeszcze w tym roku od­
być koronacji w Drontheim, jak to najłaskawiej objawił rezolucyą 
swoją z dnia 10. marca. Jego Mość król przejęty życzeniem i na­
dzieją, że się ta uroczystość będzie mogła odbyć w ciągu przyszłe­
go roku, wyda do przyszłej wiosny w tym względzie najłaskawsze 
postanowienia.“ —  Dziś obchodzą uroczyście rocznicę konstytucyjną.

(P rcu s . Ztg.)
Msięyiwa ilTaddunajskie.

(Okólnik ministeryum spraw wewnętrznych do rządów obwodowych.)
B u k a r e s z t ,  30. kwietnia. Minisleryum spraw wewnętrznych 

wydało do obwodowych rządów okólnik następującej osnowy: Zn po­
wrotem wiosny rozpoczynają źli ludzie, jak wiadomo, swoje niego­
dziwe rzemiosło, nietylko przeszkadzając spokojnej koinunikacyi mie­
szkańców i podróżnych, ale rozbojem i inneini bezprawiami zagraża­
jąc nawet życiu, niepomni na karę, jaką ustawy za podobne zbrodnie 
przeciw ludzkiemu społeczeństwu wyznaczyły. Stosownie do rozka­
zu wysokiego rządu nie zaniedbał niżej podpisany osohnemi instruk­
cjami i przepisami zwrócić uwagę władz podlegających temu inini- 
steryum, że potrzeba koniecznie użyć wszelkich środków, ażeby te 
dla ludzkiego społeczeństwa niebezpieczne indywidua całkiem wytę­
pić albo nieszkodliwemi uczynić, przedstawiając tym władzom, że 
jeźliby się coś podobnego wydarzyło, cała wina na nie spadnie. Po­
lecono więc powtórnie wszystkim władzom prowradzić jak najści­
ślejszą kontrolę policyjną, jako jedyny środek dla zapobieżenia tym 
bezprawiom. Rząd zawiadamia przeto wyższych i niższych urzędni­
ków rządów obwodowych, ż e , jak wynagrodził tych wszystkich, 
którzy się przy pojmaniu zbójców odznaczyli, tak też surowrn uka­
rze tych, co nie uczynią zadość ustawom, książęcym i ministeryal- 
nym rozkazom, albo je  przekroczą, i zastosuje w zupełności ustawy 
karne.

Za ministra spraw wewnętrznych: (podpis) Joanidis, (W .  Z.J

R oiya.
(Dekret rady stanu względem bicia nowej monety miedzianej.)

P e t e r s b u r g ,  10. maja. Dekretem rady stanu potwierdzo­
nym przez najwyższą instancyę dnia 7. lutego 1849 rozkazano bić 
nową miedzianą monetę na stopę 32 rubli srebrnych z pudu. Ponie­
waż wybito dostateczną ilość tej monety, przeto na mocy publiko- 
wanego przez dyrygujący senat dnia 20. lutego najwyższego rozka­
zu puszczono ją  w  obieg dnia 23. stycznia (4. lutego) b. r.

Turcy a.
(„Journal de Franefort11 o kwestyi oryentalnej.)

TiJournal de Franefort,“  dziennik zainformowany zazwyczaj 
bardzo dobrze o sprawach dyplomatycznych zawiera o kwestyi ory-

był żeglarzem i jak wiadomo, także w zatoce St. Simon próbował 
podobny plan wykonać, chwycił zaraz za wiosło i skierował statek 
ku owemu miejscu, gdzie była zakopana żywność, i gdzie miał za­
brać jeszcze kilku sprzysieżnych. Ale tym przeszkodziła jakaś przy­
padkowa okoliczność i statek czekał długo, aż wreszcie zwrócił na 
siebie uwagę zatrudnionego w  pobliżu oddziału więźniów i sa­
mego kapitana okrętu. Natychmiast został w'ysłany w to miejsce 
oddział wojska. Dawano znaki więźniom, aby się poddali; ale Dick 
Pearson niebył z liczby tych, co w niebezpieczeństwie tracą odwagę 
lub dozwalaja drugim opuszczać ręce z bojaźni. Statek był odda­
lony od wybrzeża na pół strzału karabinowego. Dick siedział je ­
szcze u steru, kierował z zimną krwią statkiem i wzywał swych to­
warzyszy tak głośno, że aż na brzegu słyszano, aby mu pomagali i 
ratowali swe własne życie. Żołnierze złożyli się, komendant krzy­
knął: „Ognia!“ —  i kilkanaście wystrzałów huknęło wzdłuż wy­
brzeża. Ale gdy się dym rozszedł, przekonano się niestety, że po­
czciwe staro-angielskie muszkiety żadnej niezrządziły szkody, gdyż 
zbiegi robili jeszcze wiosłami a ich przewodnik widocznie nieuszko­
dzony siedział spokojnie u steru; i chociaż kilka razy jeszcze da­
wano do nich ognia, nim wyszli z odległości strzału, przecież ża­
den z nich niezostał raniony. Buntownicy niebyli nawet w stanie za­
brać swej żywności, a przecież usiłowali dostać się na otwarte mo­
rze. Pomiędzy więźniami była to rzecz wiadoma, że podobne za­
machy prawie zawsze się nieudają, a w każdym razie połączone są 
z stratami, przy których nikną zupełnie zwyczajne cierpienia na wy­
spie. Ale chęć odzyskania wolności jest niepohamowana.

> (Ciąg dalszy nastąpi.)
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entalnej artykuł zapowiadający spokojne i ze wszech względów po­
myślne rozwiązanie zachodzących trudności. Najważniejsze ustępy 
lego artykułu są następujące: Cesarz Rosyi nieżąda w Oryencie nic 
takiego coby mogło upoważniać do powątpiewania o szczerości jego 
konserwacyjnych usiłowań. Te usiłowania oparte są na porozumie­
niu Europy (concert europeen) a to porozumienie opiera się na za­
chowaniu wszechstronnych interesów . . . Potęga stosunków jest naj­
mocniejszą potęgą a ta nakazuje utrzymanie państwa tureckiego. 
Egzystencya Turcyi może być zagrożoną tylko przez rewolucję ale 
nie przez gabinety. —  Wiemy, ze kwestya miejsc świętych i po­
łączone z nia ściślejsze stosunki greckiego i łacińskiego kościoła  
została rozstrzygnięta w sposób zaspokajający wszystkie strony. 
Status (juo ante został zatrzymany; nieżądano nic takiego, coby się 
niedało pogodzić z rzetelną i konserwacyjną polityką; nie przyzwo­
lono nic c o b y  się niedało pogodzić z silną p o l i ty k ą . . . .  W krótce  
ogłoszony będzie rezultat, a fakta usprawiedliwią nasze zdanie, że 
sprawa miejsc świętych załatwioną została w taki sposób który no­
wym będzie dowodem konieczności zachowania równowagi europej­
skiej i szczerości porozumienia między mocarstwami pierwszego rzędu.

(P r . Ztg.J
(Bliny.

Insurekcya, która już od kilku lat trwa w państwie chińskiem 
a szczególnie od czasu wstąpienia na tron teraźniejszego Cesarza 
w sposób bardzo niebezpieczny się rozszerzyła, jest zdarzeniem wiel­
kiej wagi, bezpośrednio wprawdzie tylko dla krajów wchodniej Azj’i, 
ale pośrednio może także i dla Europy jak dalece ztąd wyniknąć 
mogą ważne zmiany w chińsko-europejskim obrocie handlowym.

Przyczyną powstania jest, jak wiadomo, dawny spór dynasty­
czny. Przed blisko trzema wiekami zdobyli Mandżurowie z Mongolii 
państwo chińskie i narzucili ludom tamtejszym nową dynastyę z swe­
go pokolenia. Dawniejszy ród panujący Ming znikł z widowni i po­
padł w głębokie zapomnienie. Zdaje się jednak, że ta dynastya Min- 
gów ,v cichości zachowała swój rodowód i swoje tradycye, gdyż 
Tien-Teli, naczelnik insurekcyi, mianuje się sam potomkiem Mingów 
W' prostej linii i występuje w ten sposób jako prawowity restaura­
tor dawnego prawnego porządku. Ostatnie proklamacje Cesarskiego 
dworu w Pekingu są dowodem, że się dynastya panująca znajduje 
w bardzo przykrem położeniu, że niezapoznaje tak jak dawniej w 
próźnem zarozumieniu grożącego niebezpieczeństwa. Dwór cesarski 
wzywa w tych proklamacyach lud i władze rządowe do znacznego 
natężenia sił. Cesarz żąda mianowicie prawdziwych autentycznych 
doniesień bez pochlebnych dodatków i nakazuje dla przytłumienia 
powstania użycie wielkich środków wojskowych, do czego między 
innemi należy także organizacja rodzaju landwery.

Powstanie zrobiło tymczasem wielkie, postępy-, N anking druga 
stolica państwa zagrożona jest przez 30.000 insurgentów; nastąpiło 
wielkie przesilenie pieniężne i handlowe, cena opium znacznie upa­
dła; od złota płacą 23 od sta agio; więksi właściciele ziemscy sprze­
dają swoje dobra; w gęsto zaludnionych prowincyach północnych 
graniczących z Mongolią zagraża głód, odkąd się zmniejsza przywóz 
z prowincyi południowych zniszczonych wojną, a groźna skłonność 
do zaprzeczania podatków występuje jawnie w niektórych okolicach. 
Teraźniejsze zamieszki zagrażają zupełnem zerwaniem związku z Ty­
betem. .Słowem państwo głęboko jest wstrząśnione w swoich głó­
wnych podstawach i na każdy sposób zdaje się wstępywać w zupeł­
nie nową fazę swego istnienia.

Już to samo, że Monarcha tego potąd nieprzystępnego dla cu­
dzoziemców i z wszystkich stron ściśle zamkniętego państwa spo­
wodowanym się widział prosić o zbrojną albo niezbrojną interwen- 
cyę morskich mocarstw europejskich, oznacza wielką zmianę w tam­
tejszych stosunkach, jestlo dowód, iż odstąpiono od zasady izolowa­
nia się wobec konieczności najnowszych wypadków. Jasną jest rze­
czą, że nietyle llosya ile raczej Anglia przedewszystkiem czynny 
wj wrze wpływ na stosunki chińskie. Albowiem nielylko potęga An­
glii jest przeważającą w tamtych stronach, ale i własny jej interes 
wymag-a, ażeby z szczególną gorliwością dążyła do rozszerzenia swo­
ich stosunków handlowych i do pomnożenia źródeł odbytu w Azyi. 
Czyli i za kim w teraźniejszym sporze Anglia się oświadczy, czy 
za dynastya Mandszu lub za dynastya Ming, albo czyli się raczej w 
dobrze zrozumianym interesie swoich stosunków handlowych zacho­
wa neutralną, tego dotychczas przewidzieć nie można. Ale rzeczą 
jest pewną, że Anglia z wielką uwagą śledzi tamtejsze wypadki, o- 
sobliwie odkąd wiadomo, że się niepokoje teraz już rozszerzyły w 
okolicach, zkąd najwięcej wywożą herbaty. Jeżeli się przytem zwa­
ży. że Anglia rocznie konsumuje około 50 do 00 milionów funtów 
herbaty, i od tego tylko artykułu pobiera dochód celny w sumie 5 
do 6 milionów funt. szt ., tedy łatwo pojąć, jak bardzo ją obchodzić 
muszą teraźniejsze wypadki w Chinach. Bez względu na to, co An­
glia na razie w Chinach uczyni, pewną jest rzeczą, że głównem jej 
usiłowaniem będzie stosownie do naturalnych swych życzeń i dążno­
ści przywieść do upadku znany mur chiński. (jL , k, a .)

Doniesienia * ostatniej poczty.
W i e d e ń , 25. maja. Dnia wczorajszego przybył do Tryestu 

parostatek Lloydy z wiadomościami z Konstantynopola z dnia 16go 
b, m. Doniesioną już w drodze lądowej zmianę ministrów potwier­

dzają teraz wiadomości otrzymane drogą morską. Mustafę Giritli 
Baszę mianowano W. wezyrem, a Mehemed Ali Baszę ministrem 
wojny; Rifaat Basza oddał portefeuille spraw zewnętrznych byłemu 
W. wezyrowi Reszyd Baszy.

O r e z d n o ,  24. maja, god. i. z południa. Jego Mość król 
Prus przybył (u wczoraj o północy; Jego królewicz. Mość ksiaże 
Jan przyjmował Go w dworcu kolei żelaznej. Jego król. Mość prze­
nocował w hotelu ambasadora pruskiego lir. Redern. Dzisiaj zrana 
przyjmował Jego król. Mości wizyty Ich król. M. M. i odwzajemnił 
je. O god. 12. było śniadanie u J. M. króla Belgii. O god. 2. po­
wróci Jcg-o król. Mość do Berlina.

B e r n a ,  24. maja. Ces. austr. ambasador w Szwajcaryi hra­
bia Karnichi został ztąd odwołany. ( L  /, a. )

W iadomości handlowe.
(Ceny targowe lwowskie.)

J L w o w  . 27. maja. Dziś płacono u nas za korzec pszenicy 
20r.22k.; żyta 16r.53k.; jęczmienia 13r. 15k.; owsa 9r.21k.; hreczki 
14r .l4k .; kartofli 9r.53k.; —  cetunr siana kosztował 2r.Gk.; okło- 
tow lr .55k .; —  sag drzewa bukowego sprzedawano po 26r ., dębo­
wego po 24r., sosnowego po 21r.45k. w w.

(Ceny targowe w obwodzie lwowskim.)
L w ó w ,  24. maja. Na targach w Gródku, Jaryezowie i Szczer- 

cu sprzedawano od 1. do 15. maja w przecięciu korzec pszenicy 
8r.4Sk.— 8r.— 8r.l2k .; żyła Gr.48k.— 6r.24k.— 6t-.12k.; jęczmienia
6r.24k.— 5r.— Gr.Gk.; owsa 4r.— 3r.36k.— 4r.; hreczki 0— 5r. 5r.
12k.; kartofli 4r.4Sk.— 2r.24k.— 3r.24k. Cetnar siana po 40k.— 46k. 
— Ir.;  wełny w Jaryezowie 70r. Sąg drzewa twardego kosztował 
8r,— 5r.48k.— 9 r .l2 k . , miękkiego (Sr.—-5ril0k.— 7r.l2k. Za funt mię­
sa wołowego płacono 4k.— 4 % k .— 4k. i za garniec okowity lr.30k. 
—  Ir .— lr.3(ik. m. k. Kukuriulzy i nasienia koniczu nie było w handlu.

fiu rs  lwowski.

Dnia 37. maja.

Dukat h olendersk i................................
Dukat c e s a r s k i .....................................
Póliinperyał 7,1. r o s y js k i ......................
R ubel srebrn y  r o s y j s k i ........................
Talar p r u s k i ..........................................
Polski kurant i pięciozłotówka . .
Galicyjskie listy zastawne za 100 ztr.

gotówką | towarem

zlr. | kr. | zlr. | kr.
5 2 5 5

11 r> 0 5 5 9
11 i i 8 50 8 53
n V 1 42% 1 43%
11 w 1 34% 1 3b
ii » 1 17 1 18
i i 5ł 92 12 92 J 25

Kurs listów zastawnych w gal. stan. Instytucie kredytowym.

Przedano „ 
Dawano „ 
Zadano „

Dnia 27. maja 1853. z ii*. kr.
uponów 100 p o ................................ — —

„ 100 po ................................ n 92 25
„  za 100 ..................................... 91 55
„ za 100 ..................................... n — —

(Kurs wekslowy wiedeński z 37. maja.)
Amslerdam 1. 2. m. 151. Augsburg 1083 8 1. uso, Frankfurt 107% 1. 2. m. 

Genua— p. 2. m. Hamburg 100 1. 2. m. Liwurna 1083 v p. 2. m. Londyn 10.42. 
1. 3. tn. Medyolan 108%. Marsylia — 1. Paryż 1283 8 I. Bukareszt — . Kon­
stantynopol — . Agio duk. ces. — . Pożyczka z r. 1851 5 %  lit. A. 94% . 
lit. B. — . Pożyczka z roku 1852 947/ 1(1. Lomb. — . Oblig. indeinn. 933/ 4.

(Kurs pieniężny na giełdzie wied. d. 25. maja o pół. do 2. popołudniu.) 
Ces. dukatów stęplowanych agio 14%. Ces. dukatów obrączkowych agio 

13%. R o s . imperyaly 8.50. Srebra agio 8% . gotówką.

P r z y j e c h a l i  d o  I j W o w u .

Dnia 27. maja.
P. Veranemann, c. k, pułkownik, z Sanoka.

Spostrzeżenia m eteorologiczne we I/wowie.
Dnia 27. maja.
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X  Wj a  t  I I .
Dziś : Na k orzy ść  chórzystów opera niem : „ F i d c l o . 1,
Jutro: P r z e d s t .  niem.: „ M a r i a  S t u a r t . “
II  p o n i e d z i a ł e k : Na dochód JP. Jana K o h l e r a ,  komedya w 4ch 

aktach pod tytułem : „ S t r y j a s K r K  n i e p r z y j a c i e l  f c o -
|>iet“ . —• Między pierwszym a drugim aktem odśpiewa JPan 
Kohler Arye w języku polskim, a między drugim i trzecim 
Duet z panem Arnoldem z opery „Łucya z Lainermoru.“

P r*y d*isiejs*ej Dazecie Dodatek Tygodniowy I r .  3 7 .
ggrsaa.-i

Główny Redaktor Ifl. S zrzen iaw u  Sartyni. Z  c. k. galic, drukarni rządowej.


